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. W ychodzi na każdy w torek, czw artek  i-niedzielę. 
Przedpłata w  W ągroW cu w  ekspedycji wynosi m iesięcznie:.1,-15 zł, 
kw artalnie 3,45 zł, z odnoszeniem  w  dom, mięsięćznie":":l;20 zł, kw ar­
talnie. 3,60 zł. Na poczcie m iesięcznie 1,40 żł, kw arta ln ie  -4,20 zł 
W  razie w ypadków  spow odow anych siłą wyższą, przeszkód w za­
kładzie, strajków  lab  >t. p., w ydaw nictw o nie odpow iada za dostar­
czenie pisma, a prem itneratorzy  nie m ają p raw a do odszkodowania. %

-Adres- Redakcji i Adm inistracji W ągrowiec, • ul. Kościuszki 5. Tel,"126. 
Ogłoszenia 12 g ro szy  w iersz m ilim .Jń a  stronie 5 łam. Reklam y na 
stronie 4 łatii.: na 1-szej. stronie 50 groszy, na hast. 40 gr. za wiersz^ 
milim. W  dziale „Nadesłane" 40 groszy  za m ilim etr. D la poszuku­
jących pracy 2o°/0 zniżki: P rzy pow tarzaniu  udziela -się rabatu. 
Rękopisów  niezam ów ionych R e d ak c ji nie zw raca. Ogłoszenia p rzy j­
m uje się do godziny. lD te j przed połjidn. w  dniu w ydania num eru.
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..~>V C h o rą g w ie  cesarskie i s w a s ty k a  nad  
„Trzecią Rzeszą N iem iecką"
Dekret Hindenburga odstania jawnie prawdziwe obliczC odwetowych Niemiec ,1 :

-:Tr

: . ” Ber l i j ) ,  13. 3. W niedzielę po
.południu.podał kanclerz Rzeszy Adolf 

" 'H itler do wiadomości narodu nie- 
-'i y miefckiego za pośrednictwem rad ja 

następujący dekret prezydenta Rze­
szy : :1

„W dzisiejszym dniu, w którym 
w;całych Niemczech czarno-biało- 

• czerwone chorągwie są opuszczone
do połowy masztu na cze'ść naszych 
poległych, postanawiam^ by od ju­
trzejszego dnia, aż do ostatecznego 
uregulowania bar-w państwowych 
wywieszano razem" czarno - biało- 
czerwoną chorągiew i: flagę ze

swastyką. ..... , ...
Te flągi łączą siłę przeszłości 

niemieckiego- papstwa- i. pełne s-% 
narodziny^"" Niemiec narodowych. 
Połączone -.mają ući.eśhiać potęgę 
państwa i Wewnętrzne " zespolenie 
wszystkich kóL narodowych nie­
mieckiego społeczeństwa.

Wojskowe budynki - i oki ęty 
mają wywieszać tylko" .państwową" 
flagę wojenną. ' /

Berlin, 12 marca 1933. V
Prezydent Rzeszy : v. Hindenburge 
Kanclerz Rzeszy : Adolf Hitler?*

Hitler o „zwycięskiej rewolucji"
B e r l i n ,  13. 3. W związku z 

ogłoszeniem dekretu prezydenta Rze­
szy o flagach złożył kanclerz Rzeszy 
Adolf Hitler następujące oświadcze­
nie :

„W dniu dzisiejszym prezydent Rze­
szy, aż do ostatecznego uregulowania 
od siebie rozporządził, że flaga narodo­
wego podniesienia ma w przyszłości po­
wiewać na państwowych i publicznych 
budynkach obok naszej niezapomnianej, 
czcigodnej, tradycyjnej chorągwi daw­
nego państwa niemieckiego.

Narodowi socjaliści! Członkowie 
formacyj S. A. i S. S.l W ten sposób, 
przez to ożenienie chorągwi, zostało1 
zaznaczonem zwycięstwo rewolucji' na­
rodowej.'• ' • :

. „.W tej histofycznej chwili, ponieważ 
■ właśnie wracamy: ż obchodu za naszych 

> poległych" itowaraygłay$? ‘-masi./ ną^ jtrzef-
,jnikąćl- obok' u^i|$S' głębokiej wńfeaęczr 
Ańośći dla wielk^ltlszfiego postanowienia 
. generała feldmarszałka', pełńe ządowo- 
; lenie. ■?.: ._ "H :." j "'A;- •
. . „14-letnia ! waikh: « gładzę rżęta-
• dazła swe widot&nt syihbolicznę^zaH ’ 

kMezenię,,. Obecnie jednak jęśi żar 
.: daniem nas sac MaTać się 5 \*q--j-AusCcp-węgierską byłaby, odrodzona. 
■; by odtąd Sic też wiidży; óie mogła I V, Wszystiiio |to,s;ja i  twierdzi ..Daily

bowali stawiać jakikolwiek opór, wtedy 
wola rządu narodowej-rewolucji błyska­
wicznie szybko ich poskromi, a wy os­
trzy macie odpowiednie rozkazy. Strzeż­
cie się jednak prowokatorów i szpie­
gów, którzy — jak wiemy — zostali

wysłani - przez, pgrtję .l<o&uiuśfyczną-'do 
naszych'-fowiiaćyj“. ", ; .
. . „Dziękuję wam także za waszą jed­
ność, dyscyplinę i "ofiary, które prze­
nieśliście dla tej idei. W -ciągu kilku 
tygodni w pierwszej lingi, dzięki waszej 
pracy dokonało się jedno: z największych- 
przekształceń, jakie Niemcy dotychczas 
przeżyły. Widocznym ;jegóvvanakięm 
jest rozporządzenie ministra "spraw we­
wnętrznych, które obecnie1 podaję, do 
wiadomości': . ’

' „Dla uczczenia "zwycięstwa^na- 
rodowej. rewolucji wszystkie " bu­
dynki "państwowe- mają od dziś 
począwszy na przeciąg trzech dni 
wywiesić, obydwie chorągwie, .za­
lecone, przez pana prezydenta Rze­
szy".

Kanclerz zakończył swe przemó­
wienie okrzykiem na cześć narodo­
wej rewolucji, narodu niemieckiego 
i dawnego państwa niemieckiego.

Kanclerz Dolfuss ch ce  odbudować 
monarchję austrjacko-węgierską

z a  z g o d ą  M u s s o l in ie g o ?
L o n d y n ,  13. 3. „Daily Herald" 

podaje sensacyjną >wiadomość, że 
Austrja znajduje się w przededniu
przewrotu, planowanego przez przy- 

".wpdęę partji chrześcijańsko-społecz- 
ónej, kanclerza DoI|fu|a i’sz|fa_ Hhim- 
^wpbęy ^tąrhenjpe^ga* • <

. Celem - tęgo pr^eyżrofu Jest ręsty- 
luS^ujię m^iJ^róhji, i-abgy dię. ucfhro- 
ni î.fJTźed hif^^zm em . *' T T.

ĄScyksiąźęlpttp ina być prokla­
mowany -króleĄ." Ąijstrji.; Równo­
cześnie nastąpiłaby: .proklamacja 

-^Ottona na króląlAYęgierL .
i  ęW  tęń:. sposób 'dawna mońarpbja*- -

zachwiać. -* jako waęz ‘ przywódc* 
i w im ieiiu rządu -nąre^ovvej rewo-; 
lucji -Oży wam was;pfteto, byście 
honor, a przfezfTo gdjłnóść nówegg 
reżimu. tik; reprezentowali,, by kiedyś 

i historja* • Niemiec V,wytiąła; p w iś dyH 
Mtni aądifw.A.-';;^;-,^ ;

: ‘.„Z5 dnłójn dzisiejszym;- poryew-aż,:
także-, symbolicznie .cała władza wyr-"

.. kona Węza. 'została • złbżoBą vw r ęce!, 
oarodp niemiaeJapgo :v  rozpoczynas 

-" ‘śię:df\¥gi ftiitiłziałhaszej.walki. Odtąd; 
v^tlk<:;o "oczyszczenieT "doprowadze­
nie • państwa ib  -portądjku będłie'

*, planowa ‘ i -zgóry .'kfmSwana. Ąit--" 
kazujf. wach " przetoj.-TbyŚcie odtąd 
przestrzegali ńajśumwszej Di ślepej ‘ 
dyscyplii^.;M usjiię zaniechać wsźel-; i  

^kieh -ddęsobhionycn akcyj. Tylko 
t*ra, -g.diip;;w ro^w ię." niródowągo: 
pddniesiem^T^fżecjwlą-' sią. przeehtieą 

• jraśzym,,ustawowytri Zarządzeniom,- ąjbo - 
gdy "'nasze'oddziały zostaną ^napadnięte - 
— należy 'ppór tyćh elemćntów naty^h- 

» icnait i" zasadhiczo, ..złamać. ' Poza tem 
jest jednak -óbecni.e naśżem "zadaniejh 
dać całemd naródowi, 'c a  zwłaszcza na­
szemu gospodarstwu poczucie . pełnego 
bezpieczeństwa‘T J i ’ \ "- u.-

„Dzisiaj tóy jesteśmy Odpowiedzialni 
za pańs t w' ponieWąż; onó. "jest w na­
szych rękach? Tylko •dyscyplina może 
nami obechie'" kierować, ‘-^aszę. zwycię- 

, stwo jest tąk ‘ wielkie, żer nie możemy 
odczuwą^ niskiej tich4ci zemśty.; Jeśliby 
wrogów-te narodowego podniesienia pró:

.."Hęrałd", dzieje się ;za; zgodą Mu^so- 
U-jniegp,' którego/.Żyćzliwc^ stanowisko 

: wobec monarchyAmstro^węgiersjciej 
,.trzymąłqby wj ś^łchuM*łą";Entierrtę. 

' W;, sprzeczności k powyższymi 
rewelacjami „Daily :Her.ałdu“, natęży 
prodikreśljć, że*»w-kołaćh politycznych

-- ■ ’• V; ! l. . • • v-:-: •

Londynu obiegają pogłoski, że Mus- 
solini nie sprzeciwia się już Anschlus- 
śow:i. Austrji z Niemcami,. .6' czem 
miałi zawiadomjć Hitjera. .:. t

, | a r j r t , .  13$ 3. ... Socjalistyczna 
„ Popuiaire‘L p;ofwierd/a te jęw ełjcje ," 
przy"cżem >doda-|ę,. źe .socjatiśrłi a-tigtr- 
jąccy, w-i«dź:ą.ć:;fco',śię "ŚWięcfj-;-. przy-: 
go to w u ^ n a * ,  śmierć i-życie.

Pr êd wznowieniem wykładów 
w W arna wió

‘W a r s z a  w-a, 13'. 3.' W sobotę 
na fhurze prźecl grnacherp- .infw.er- 
syte.tu ukazało--się ogłoszenie' rekto­
ra -ś?) wznowieniii wykładów w-'-po­
niedziałek, dnia 13 bm. Óbók "Ógło- 
szęSia wywieszohe ."zostały dwie o- 
dezSy. Jedna podpisana przez rek­
torów, a druga podpisana!przez „Na­
czelny komitet akademicki,", nawołu­
jący młodzież akademicką Vció przy­
stąpienia do wykładów:' Takie same 

' „Ogjpszenia wywieszono we wszyst­
kich pozostałych wyższych uczci- ....! 
niaćh. . v . źL. , ' ’

Sejm śląski ż^da opodatkowania 
przedsiębiorstw zatrudniaj ących 

T * cud^żiemdow ?
' K a t-o w f c e, 13. 3.' ,fi!Ńa piątke- 
wem po:siedzeri4u komisji, pracy, i .0 - 
piejci społecznej sejmu śląskjeg.© u- 
chWalono -wniosek klubu prorządo- 
wego w sprawie wydania przez Sejm 
Rzpltej ustawy o opodatkowaniu 
przedsiębiorstw, -zatrudniających ob­
cokrajowców. W samem wojewódz­
twie Śląskiem jest ćonajmniej 10.000 
obywateli państw obcych, zatrudnio­
nych w charakterze pracowników 
w wielu przedsiębiorstwach przemy­
słowych.

Z Warszawy donoszą: Państwowa 
Szkoła Morska w Gdyni uzyskała znacz­
ną fundację w kwocie 10.000 dolarów, 
Fundację tę swego imienia pfzy państw. 
Szkóle Motskiej,Ustanowili pp. Stauisła- 
•wa i Jan Śółtowecyę^1' -

MiniśtęjjlprzefoySh}:  ̂handlu zatwier­
dził tę fuwkiclę-i prz^ął- w tej sprawie ... 

;.w dniu, 10 bm. pp^ółtowękich, -k-tp- c- 
Xrym * wyrażono' : podziękowanie 1.-, 
i  i uznaaie za ich ofiarę obywatelską. ’ ■

• .; ■ 7 r > : ‘.r
PSptfźęsieniui ztetini gro ł̂-- zblew

' p r z p z  b c e a r | ,  V ;
Nic) w.yl-J’0 r.k,-13.^. Z!;Kąli-fprnji; wąkuowgó .więzienie.- Więźnióvy w ..

I ei 4'a. nr *: i o  łS f "za h rV I za j:- r-s 1 »• 1 '1 jlClfl : 1 z»*ł r\ A n r»"i I *-v »» _

• W- Sai^a- Mdnica >^adł^a. zięipi|;
sąttiolbt *pdrićyjf|y, ktęry dąjał dx>ko-"~ 
nać IlotuLswywra-dówczęg.di"•Ti-zach?- 
lotników ś^iłp?'śię'wraż g ąparaterp:" 

W Ca'rppton>muslano . rówri!<^"
p-— ■ ‘■■■■r.... •

a .
T  - "• Jh

•; ..^Lwióny^ 13. : vy;--„U.n̂ .
■ * # "/i3;kWBj- pierwszyćh- óżfe-k^ćh’' 
T^SŻltśW -tifzedSWjoróa - mięsiąćąźii,-

:f9 • i

sj?ra wp.y. -  pś ̂ >S u n kó wa ni a śię; „Lltida", 
iło kraor^anizqw>y^ęh j „liut^w "f gd-r-

chwalte lwi'^ksżó'|fci'f:b jefi^r.afctęrzę * 
g odo w y m, '!■ yjćd eń z ^złorifeóW" *9-.-
mitetu postawił w odpowiedzi-ńą.to' 
wniosek ■; Y^klucżeąia 1 .ręd.-Palije.W^ 
ze^S.tronhictWtf. y-Dys^hsja ;1nad*

„ , . wnioskiem'Trycała^batdzo diu§ę.->W=e
vdbwia(łujemy W dża?ie-bBlaWi^ia, - rezęketre*it5dłÓŚ96d‘ ąprawę ‘ To '.Sfe
Vr\Vón»T/ iinf/k/innlrAtwaniń T'T A a  1?f ar* rl ćitrr\>: rVr\ ai-r* r 3 r t  i a , axtrr cr i r 1 nstęprtŚ,goi jr^sied^enia, ;-względni* =(&; 

czaśpv- .Wypuszczehia r^daktónń Pa>v; 
jewh• \ ż wi^ifeoial - ją «  'żag^wniają" 
i  wolermicy .T.-rei >  Pati^ć w a, teppa^ia 
jego :'tmtąpi^fia: % Uń*a*‘jest* 'rzee^  
przesąażotiąC*1 r

Iw.MollyW-óod-- ęi*ma«.żii<łnyeh<- Wjękr .* 
Tśź-yćh szkód,:-DMyćhczas st^ief.ijzonó &•.

ity.chezas tYżyHzieści j.d-wa w s t r z ą s y ! • 
‘ziemi. ’ G"$*:

:ls tn ieje-t o b"̂ wa.,.;-że.|9lbrzy mia ifa&; 
tfzfclejś Lógi^be^ęh;. -i..-:władze: zastana- , 
^wia-ją"' stę":r̂ aćkfey âk-uo jv a triśria5 tą<  ’ 
S*' Riąd zi&iązfebwy polęóił bankom >•; 
%<skaliiyiM-;4di^ó-5mb,r t̂orjĘńii bankpT" v.';.. .... 
W?g°ł wypłacać ".-s.umy- pdtrżŚbne na-: 
-^ywność i  ićkrąrstwa. ** *• ;
• l-a'Sv- ")»otal6> --JctócyN _ -L
Obleciał 'ćał^ p/ółśdnipwączęść KSlj.-- f't- 
fornji; opo.vyiacff, *̂"e ba^d-żo wiele,bu.--; - i 
tynków leż-y ^w--gruzach, a w wi^luT; 

•'fuiejsćach t^ybucBły pożary.« Składy.; • -- 
-J^enzyby vv-*Lps Angeles-, Sań Fedro, ;T , 
Lotig-.1 Beafih ̂ i f^WIlmington są i.w vvr 
Sgniu:; ' ■>•/--. --L - -v i"!. " v ' ; '

: __1______ =■ *■■■ ■ _̂_ -r.--.
?r?

f j  "n...W- M [''''î LJLMiiLMj - ÓJ) Ó W it3 Tl j, H 3 „ ^  13,(1̂  Ś13 wb K 6 dFy, lit Ór V " '> •  -!
n  . - --- • . . v *■ » ::.śL :i ..T*!-". \  - v;f • odlatiy-pra^wgł^wJWiestfalliKpbzed _r"’v:Polacy, wypnędzem z Niemtec przez <iUkud>stM.^-•$:$.» kSjpierw- ■■

hlłl e r owaki i  ̂"V « & &' SX" y . ę- 't ‘■ ». ,4 Wehł..>;więzî hJiŁ,"-J J^ajro.zmaitszych
- Z •.Ćżęstoehow;y^..d(jnd|ząj*L Ód! 

kilkunastu jdni" przez «Oz|sto.chovfrf; 
przeciągają obdarte sZerbgf;nędzarzy, '

' którzy z mizernym dobytkićm 7 ,6 -  

stali wypędzeni z Nietjiieę. | Są to

Niemiec. 7.4? 19h-ećnię,: w5? i5t ‘d za '

i lu stnjjący ni n śtny^pa r o kś'yzn> p olitykf
ófiary _p.o«vej'_‘ polityki hitlerowskiej hitlerowskiej,' móźe łbję|' IdS^Cżęst-o- bez bielizny ina łtoitmę."

rriiastaYjako dostatni .-.hędzan&- -,'nawSt-
u-__I : i- • iii;-' -  » - "*->
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Tygodniowy przegląd polityczny i gospodarczy
Jak wiadomo, w dążeniu do zniżki 

cen produktów przemysłu skartelizo- 
wanego, Rząd natrafił na opór ze 
strony przemysłu węglowego. Przed 
ewentualną zniżką cen węgla prze­
mysłowcy zgóry asekurować się 
chcieli zniżką płacy robotnicze]. Rząd 
jest zdecydowanie temu przeciwny. 
Górnicy, dla zadokumentowania swej 
woli oporu, urządzili dwudniowy 
strajk demonstracyjny, który miał 
przebieg zupełnie spokojny. Jednakże 
PPS (CK W) usiłowała wyzyskać ruch 
robotniczy dla swych celów partyj­
nych. Chodziło jej z jednej strony
0 zademonstrowanie swej siły wobec 
czynników państwowych i społeczeń­
stwa polskiego, a wobec Ii-ej Mię­
dzynarodówki — z drugiej strony. 
Właśnie 24-go lutego br. ukazała się 
odezwa Biura Ii-ej Międzynarodówki, 
zapowiadająca wspólny front z Mię­
dzynarodówką 111-cią (komunistyczną) 
„dla wspólnej walki z wrogami socja­
lizmu i demokracji". Wkrótce ma 
się odbyć zjazd Egzekutywy II-giej 
Międzynarodówki, który ma wytknąć 
bardziej szczegółowy plan taktyczny 
na nowej drodze współdziałania so­
cjalistów z komunistami. PPS wła­
śnie przed zjazdem Egzekutywy 
chciała się popisać swemi wpływami 
na masy robotnicze w Polsce. Usi­
łowała tedy strajk demonstracyjny 
przedłużyć, wyprowadzić masy na 
ulicę, pchnąć do ekscesów itd. Cho­
dziło, oczywiście i o to, by utrudnić 
pracę rządowej komisji arbitrażowej, 
ewentualnie jej pomyślny dla górni­
ków wyrok przedstawić jako własne 
zwycięstwo. Wszystkie te zamierze­
nia i rachuby PPS zawiodły ją sro­
motnie : masy górników nie dały 
popchnąć się do żadnych ekscesów, 
ufne w sprawiedliwą obronę swych 
interesów przez czynniki rządowe. 
Jeszcze jedna „próba siły" wykazała 
właśnie bezsilność PPS.

W wyborach do parlamentu Rze­
szy Niemieckiej i do sejmu pruskiego 
odniosły zwycięstwo żywioły szowi­
nistyczne. Wytworzyła się sytuacja 
jasna; w której niema miejsca dla 
tych złudzeń, jakim podlegały liczne 
żywioły pacyfistyczne we Francji, w 
Anglji i w innych krajach Europy. 
Nie wierzono przestrogom Polski, 
łudzono się wciąż, że za cenę coraz 
nowych ustępstw można będzie „ku­
pić" pokojowego ducha Niemiec. 
Obecnie, po wyborach, w których 
odnieśli zwycięstwo Hitler i Hugea- 
berg, gdy jasne się stało, że domi­
nującą siłą Niemiec jest Stahlhelm
1 „brunatne koszule", wygrażające 
pięścią na wszystkie strony świata, 
właściwego znaczenia nabrały takie 
pojęcia, jak „równość zbrojeń", „re- 
wizjonizm pokojowy" itd. Niemcy 
ukazały światu swe właściwe oblicze,

w tem jest dobra strona wyniku

wyborów z dn. 5-go marca.
Jeśli zaś chodzi o nasze stosunki 

wewnętrzne, to jasne jest, jaką naukę 
brać mamy z wyniku wyborów nie­
mieckich. ‘ Konsolidacji niemieckiej 
pod hasłami nacjonalistycznemi od­
powiadać musi skupienie wewnętrzne 
społeczeństwa polskiego przy jedy­
nym czynniku prawdziwej siły pań­
stwowej — przy Rządzie Rzeczy­
pospolitej.

Stany Zjednoczone, przyzywają 
ostry kryzys gospodarczo - finansowy 
który zawiera w sobie elementy kry­
zysu ustrojowo-politycznego. Wszy­
stkie banki w Stanach Zjednoczonych 
uzyskały moratorjum i są zamknięte. ■ 
Nowy prezydent Roosevelt, który 
właśnie w pierwszych dniach swego 
urzędowania natrafił na niebywała 
w dotychczasowych dziejach Stanów 
trudności finansowe i gospodarcze- 
wydał szereg zarządzeń, mających 
zapobiec ucieczce złota ze Stanów 
Zjedn. i zmierzających właściwie do 
„upaństwowienia" złota w Ameryce. 
Dolar nie jest notowany na żadnej 
giełdzie świata, w obrotach poza­
giełdowych oczywiście spada. Zza 
Oceanu dochodzą wieści o inflacyj­
nych zamierzeniach Roosevelta. Skut­

ków obecnego krachu finansowego 
w St. Zjednoczonych niepodobna 
obecnie przewidzieć. Ewentualny 
spadek dolara nie odbija się na lo­
sach złotego. Bank Polski już od 
dłuższego czasu prowadził politykę 
wycofywania się z pokrycia waluto­
wego, co znalazło swój wyraz w u- 
chwale walnego zgromadzenia Banku 
Polskiego, postanawiającego zmianę 
Statutu Banku w sensie przejścia 
od pokrycia złoto - walutowego, do 
pokrycia czysto złotego. Polityka 
Banku Polskiego okazała się prze­
widująca i dlatego, nawet w razie 
znacznego spadku kursu dolara, nie 
grozi to naszej walucie. Inna rzecz 
że kolosalny wstrząs, przez jaki prze­
chodzą obecnie St. Zjednoczone, 
musi odbić się w większym lub 
mniejszym stopniu we wszystkich 
krajach Europy, a więc i w Polsce. 
W pierwszym swoim orędziu prezy­
dent Roosevelt zapowiedział, że e- 
wentualnie domagać się będzie dla 
siebie specjalnych pełnomocnictw od 
kongresu. Ewolucja ustrojowa w 
Stanach Zjedn. idzie tedy w tymże 
kierunku, co i we wszystkich krajach 
świata cywilizowanego — w kierunku 
wzmocnienia władzy wykonawczej.

MM\m am erykańska
Wykład popularny buchalterii 

amerykańskiej dla handlów detalicz­
nych i przedsiębiorstw mniejszych. 
Podręcznik praktyczny dla osób, 
chcących samodzielnie prowadzić 
swoje księgi handlowe bez pomocy 
buchaltera, ułożył na podstawie 40 
letniej praktyki handlowej Henryk 
Chankowski, dyrektor Kursów bu- 
chalteryjno - handlowych w Warsza­
wie. Wydanie XI. Cena zł 3,— w 
oprawie. Nakład Fundacji wieczy­
stej im. H. J. Chankowskiego w War­
szawie.

Pod tym tytułem wyszło nowe 
wydanie.

Treść podręcznika:
a) katechizm buchalterji,
b) księgi, prowadzone w buchal­

terji amerykańskiej i ich przezna­
czenie,

c) założenie ksiąg handlowych,
d) zapisanie tranzakcyj handlo­

wych do właściwych ksiąg,
e) kontrola miesięczna ksiąg han­

dlowych,
f) zapisanie wszystkich tranzakcyj 

za 2-gi miesiąc do wszystkich ksiąg 
handlowych',

g) bilans i kontrola ksiąg za 2 
miesiące,

h) roczne zamknięcie ksiąg, t. j.: 
sporządzenie inwentarza, wynalezie­
nie zysków, przeniesienie ich do ra­
chunku kapitału i zamknięcia ksiąg.

GAZETA HANDLOWA, jako

organ specjalny, w Nr. 143 z dn. 25 
czerwca 1901 r. z powodu wyjścia
I-go wydania tego podręcznika, pisze: 

„Wykład popularny buchalterji a- 
raerykańskiej dla handlów detalicz­
nych i przedsiębiorstw mniejszych".

Pod tym tytułem p. H. Chankow­
ski ogłosił nową swą pracę. Dla 
wyżej wymienionych przedsiębiorstw 
p. Ch. podaje przykład założenia, 
prowadzenia, kontrolowania i rocz­
nego zamknięcia, za pewien okres 
rachunkowy, ksiąg handlowych. 
Wszystko to jest wyjaśnione bardzo 
zrozumiale i wyczerpująco, w formie 
popularnej; trudniejsze zaś roboty, 
jako to: sporządanie inwentarza, 
zamknięcie rachunków osobowych, 
wyliczenie strat i zysków, tudzież 
roczne zamknięcie księgi głównej, 
dla lepszego zrozumienia, p. Ch. 
wyjaśnia nawet sposobem poglądo­
wym, t. j. przedstawia formy dane­
go rachunku przed i po jego zam­
knięciu. Taki sposób wykładu nie­
zmiernie ułatwia zrozumienie przed­
miotu szczególnie tym, którzy nie 
znają zasad buchalteryjnych, i dla­
tego też każdy, kto przerobi dany 
przykład, pomieszczony w podręcz­
niku, o tyle zaznajomi się z buchal- 
terją, że najzupełniej może samo­
dzielnie prowadzić księgi handlowe 
tym systemem w handlach detalicz­
nych i przedsiębiorstwach mniej­
szych. Buchalterja amerykańska jest 
jednym z najprostszych i najłatwiej­
szych systemów, daje ona tę samą
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Sam zdecydował, że lepiej tu się 
udać osobiście, niż wezwać do siebie 
człowieka, którego szukał, bo zdawało 
mu się, że od paru dni dom jego przy 
Park Lane znajduje się pod obserwacją, 
a nie miał ochoty, by mały Micheloff, 
pseudo-Francuz o szczurzych oczkach 
i niezdrowej cerze, miał stać się przed­
miotem uwagi jakichkolwiek wywiadow­
ców.

Zeberliew wszedł po ciemnych scho­
dach na trzecie piętro jednego z „wzo­
rowych" domów.

Zapukał do drzwi, a jakiś głos do­
nośny zawołał: „Entrez!“

Michajłow w kamizelce, z długiem, 
cieńkiem cygarem w ustach nie wyglą­
dał ani groźnie, ani, podejrzanie, tylko 
bardzo pospolicie.

— Niech pan wejdzie! — zawołał 
tebalnym głosem, którego donośność 
miała dawać miarę zadowolenia z od­
wiedzin. — Nieeh pan wejdzie, mon 
vieux!

Z wielką ostentacją otarł z kurzu 
kiwające się krzesło, ale Herman nie 
zwrócił uwagi na ten akt uprzejmości.

Pokój był spory, skąpo umeblowany 
Łóżko, stół, parę krzeseł, parę kufrów 
na których mnóstwo nalepek świadczyło
0 licznych podróżach, portret Prezyden­
ta Carnot i niewielka oszklona ikona 
na kominku wystarczały, by pan Michaj­
łew czuł się „u siebie*.

— Niech pan zamknie drzwi, — 
powiedział Hermau. Mam interes bardzo 
ważny i nie życzę sobie wtargnięcia o- 
sób trzecich.

Człowieczek posłusznie przekręcił 
klucz w zamku.

— Słuchaj przyjacielu, — zaczął 
Herman, - mam dla ciebie dużą ro­
botę, najlepszą, jaką mieć można, — 
co się tyczy wynagrodzenia, tysiąc fun­
tów dla pana, i drugi tysiąc funtów do 
podziału pomiędzy wspólników. Ostat­
nia to robota, jaką panu powierzę. Je­
śli się uda, nie będę już potrzebował 
waszej pomocy, jeśli nie, nic już mi
1 tak pomóc nie będziecie mogli.

— Uda się, panie szefie, — powie­
dział mały człowieczek z zapałem. — 
Będę pracował dla pana z tem większą 
chęcią, odkąd wiem, że pan jest jednym

z naszych. Tak, uczniu le Cinq’a ! — 
pogroził mu palcem żartobliwie. — Czyż 
jest coś, czego my moglibyśmy pana na­
uczyć ?

Herman uśmiechnął się. Nigdy nie 
był obojętny na pochwały zawodowego 
rzezimieszka. — Tylko żadnego zabój­
stwa, — powiedział. — Dość mam te­
go. Ta piekielna policja do tej pory 
prowadzi śledztwo w sprawie tamtej 
dziewczyny.

— Tem lepiej, — rzekł człowieczek 
z przekonaniem. — Jestem, jak dziec­
ko. Takie rzeczy mnie przerażają. Go­
tów bym zapłakać.

Miał łzy w oczach.
— Nie płacz, durniu!
Herman nie cierpiał'łez. Była to 

jedna z jego idiosynkrazyj. Widok łez 
doprowadzał go do dzikiej pasji.

Michajłow rozpostarł swe wielkie 
dłonie.

— Ekscelencjo! — powiedział z 
przejęciem. — Już nie płaczę.

— Słuchaj mnie pan, — zaczął 
Herman, przyciszają® głos. — Znasz pa­
na Kinga Kerry?

Człowieczek skinął głową.
Znasz jego biuro ?
Michajłow wzruszył ramionami. — 

Ktoby nie znał biura wielkiego pana 
Kerry ? Okien, luster, kasy, pełnej mil- 
jonów... ma fol!

— Mil jonów tam pan nie znajdziesz,

pewność i ^systematyczność w pro­
wadzeniu ksiąg handlowych, co 
i system podwójny, włoski, jednakże 
do prowadzenia jej potrzeba 
zaledwie ’/4 tego czasu, jaki jest po­
trzebny do prowadzenia ksiąg syste­
mem włoskim; oprócz tego mając 
Dziennik, Księgę główną i Księgę 
bilansową złączone razem, a wszystkie 
rachunki Księgi głównej otwarte 
przed sobą, osiągamy kontrolę nad­
zwyczaj łatwą i prędką; dla tych 
zalet jest buhalterja amerykańska w 
powszechriem użyciu we Francji, 
Anglji, Niemczech itd. nietylko w 
handlach detalicznych i przedsiębior­
stwach mniejszych, lecz także w 
handlach hurtowych i przedsiębior­
stwach większych. Śmiało powie­
dzieć możemy, że podręcznik ten 
odda prawdziwe usługi naszemu han­
dlowi i przemysłowi, szczególnie zaś 
handlom detalicznym i przedsiębior­
stwom mniejszym, które wobec 
wprowadzenia nowych podatków 
muszą prowadzić księgi handlowe. 
Mając tak jasne wskazówki, każdy 
właściciel, jego subjekt lub kasjerka 
najzupełniej będą w możności zapro­
wadzić, a następnie prowadzić księgi 
tego rodzaju w handlach i przedsię­
biorstwach".

Księgi prowadzone tym systemem 
najzupełniej odpowiadają wymaga­
niem przepisów prawnych i podat­
kowych.

Hitlerowcy już obalają słupy 
graniczne Austrji

W i e d e ń ,  11. 3. Dc noszą z Ins- 
brucka, że nie wy kry ci dotychczas 
sprawcy w kilku miejscowościach 
nad granicą austrjacko - niemiecką u- 
sunęli słupy graniczne. Kównocze- 
sność usunięcia tych słupów dowodzi, 
że chodzi tu o zorganizowaną akcję.

Kto będzie kanclerzem kościoła 
świętego ?

Z Citta del Yaticano donoszą. 
W czasie nadchodzącego Konsysto- 
rza papieskiego Ojciec św. zamia­
nuje nowego kanclerza Kościoła św., 
które to stanowisko zajmował zmarły 
kard. Fruhwirth. Jako kandydaci 
na powyższy urząd wymienieni są 
kardynałowie Boggiani i Siacero.

naszym  Im. Czytelnikom
przypominamy, źe z dniem 15 
marca rozpocznie się przyjmo­
wanie przedpłaty na „Głos Wą- 
growiecki" na miesiąc kwiecień.

Walne zebranie
M iejscow ego K o ła  L. O. P . P .

odbędzie się w piątek, dnia 17 mar­
ca o godz. 8 wiecz. w szkole po­
wszechnej.

O liczne przybycie Członków 
i Sympatyków uprasza Zarząd.

bądź pan pewien, — powiedział Her­
man oschle, — ale znajdziesz pan tam 
rzeczy, które są cenne dla mnie.

Micheloff zrobił minę powątpiewa­
jącą. .

— Wielkie to będzie ryzyko, — 
rzekł po francusku, — straż... woźni... 
wszystko nie rokuje powodzenia. A 
kasa... otwiera się przy pomocy jakiegoś 
słowa? tak?

Herman skinął głową.
— Wtedy szło o to słowo, — po­

wiedział mały człowieczek, — i stało 
się to przyczyną śmierci, godnej poża- 
łoy/aaia.

— Myślę, że zmienia on to słowo 
co tydzień, może zmienił je wczoraj. 
Podam panu kilka. Możesz pan spró­
bować... Błysk zamigotał w jogo oczach. 
— Ciekaw jestem... — powiedział sam 
do siebie, i dodał: — Spróbuj pan 
„Elsie*.

Micheloff skinął głową. — Te tylko 
jedno słowo, — powiedział.

— To wszystko, co mogę dać panu 
teraz, — odrzekł Herman. — Gdy to 
zawiedzie, musisz pan użyć tlenu. Szcze­
góły zostawiam panu. Tylko dodam: 
chcę dostać pakunek, oznaczony napi­
sem „Osobiste*. Zostaw pan wszystko, 
co dotyczy interesu, mnie chodzi tylko 
e papiery „Osobiste".

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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Łańcuch składek
n a  budow ę ło d z i podw odnej 
im . M arsz a łk a  P iłsu d sk ie g o

Na wezwanie Oddziału Związku 
Strzeleckiego w Wągrowcu złoży­
liśmy na fundusz budowy łodzi pod­
wodnej im. Marszałka Piłsudskiego 
7,50 zł i wzywamy Oddział Zw. Strze­
leckiego w Skokach do złożenia dal­
szego ogniwa.
Oddz. Zw. Strzeleckiego w Gołańczy

Na wezwanie p. Dr. med. Laza- 
rowicza składam 5 zł na fundusz bu­
dowy łodzi podwodnej im. Marszałka 
Piłsudskiego i wzywam do złożenia 
pewnej kwoty na ten sam cel ad­
wokata i notarjusza p. Zakrzewskiego 
i dyr. Komunalnej Kasy Oszczędności 
p. mgr. Andrzejewskiego, prosząc 
równocześnie o dalsze kontynuowa­
nie łańcucha składek.

Mgr. Pluta, aptekarz.
Razem z poprzedniem pokwito­

waniem 174,30 zł.
Wszelkie datki przyjmuje Re­

dakcja „Głosu Wągrowieckiego".

KRONIKA
K A L E N D A R Z Y K

w torek , U  m arca. M atyldy kr., Leona b 
W schód słońca g. 5,55. Zachód g. 17,37 
W schód księżyca g 21,42. Zachód g. 6,45 
Środa, 15 m arca. K lem ensa H ofbauera w. 
W schód słońca g. 5,53. Zachód g. 17,38 
W schód księżyca g. 23,14. Zachód g. 7,01

W ągrow iec
Nagły zgon. W sobotę przedpo­

łudniem udał się p. Edward Miihl- 
brandt do firmy p. Jaroszyńskiego 
po zakup węgli, gdzie nagle zmarł, 
widocznie na udar serca.

„Nltouche** ta arcyzabawna i na­
der wesoła operetka ujrzy światło 
kinkietów w sobotę, dnia 18 marca 
br. o godz. S-mej wiecz. w sali No­
wej Strzelnicy. Wiadomość o przy­
jaździe zespołu Teatru Wielkopol­
skiego z tą świetną operetką wywo­
łała w mieście naszem zrozumiałe 
zainteresowanie. Powiększony i świe­
tnie zgrany zespół, miłe dla ucha 
melodje, tańce i ewolucje złożą się 
na całość tego przemiłego wieczoru. 
Po południu o godz. 4-tej „Karpaccy 
Górale** sztuka w 3 aktach 9 obrazach
J. Korzeniowskiego. Bilety po nader 
przystępnej cenie t. zn. od 99 gr do 
2,99 zł wcześniej nabywać można w 
księgarni p. Kollat, Rynek.

Zawody zapaśnicze „Nielba** — 
„Wełna** Skoki 10:2. W niedzielę, 
dnia 12 bm. o godz. 17-tej odbyły 
się zawody zapaśnicze pomiędzy
K. S. „Nielba,, Wągrowiec — „Weł­
na" Skoki. Nielbiarze odnieśli wspa­
niałe zwycięstwo nad dość groźnym 
przeciwnikiem w stosunku 10:2. 
Dwie pierwsze pary walczyły bez 
rezultatu zdobywając po jednym 
punkcie. Bardzo ciekawe było spot­
kanie Polus (N) — Szymański (W). 
Dało się tu zauważyć większą ruty­
nę u Szymańskiego, lecz zręcznością 
i siłą przewyższał Polus, kładąc prze­
ciwnika na łopatki w 12-tej minucie. 
Walka Smykowskiego (N) z Kiełba- 
siewiczem (W) była niemniej cieka­
wa i po zaciętem zmaganiu się, Smy- 
kowski zwycięża 17-tej minucie. 
Widziński i Filut (N) zdobyli po dwa 
punkty przez poddanie się Burzyń­
skiego I i Burzyńskiego II (W). Zwy­
cięstwo to jest tem cenniejsze, po­
nieważ był to pierwszy zamiejscowy 
występ zapaśniczy „Nielby". Arbi- 
trował p. Walasiak a sędziowali pp. 
Futro ze Skoków i Burzyński z Wą­
growca. Publiczności, jak na Wą­
growiec dużo. (s)

Pokłosie niedzielne. Już czuć
wiosnę. Śnieg zniknął z pola, drogi 
osuszyły się i potrzeba tylko trochę 
słońca a będziemy już mieli wiosnę. 
Ubiegła niedziela przeszła pod zna­
kiem pogody, chociaż nie słonecznej 
aż się serce radowało kiedy eię widzia­
ło gromady ludzi w lesie na przechadz­
kach. Po południu od byłe się zebranie 
Pesczelarzy w lokalu p. Sulerzyskiego 
i Zw. Weteranów w Starej Strzelnicy.

P rzew od n ik  p ra cy  strze leck ie j
R o z d z ia ł  III

Z a d a n ia  o rg a n iz a c j i  d la  s tr z e lc ó w
1. Wyrabianie w strzelcu opano­

wania siebie i energji życiowej jako 
warunków powodzenia, przez odpo­
wiednio dobrane praktyki strzel.

2. Kształcenie charakteru strzel, 
przez wdrażanie do przestrzegania 
prawa strzel., rozwijanie poczucia ho­
noru, ufności we własne siły i od­
czuwanie piękna natury.

3. Podnoszenie inteligencji strzel, 
jako warunek zaradności przez ćwi­
czenie sprawności zmysłów, umie­
jętność wnioskowania, sprytu i pa­
mięci.

4. Usprawnianie Strzelca w roz­
wiązywaniu jego spraw życiowych 
i realizowaniu jego zamierzeń.

5. Usprawnienie w korzystaniu z u- 
rządzeń społeczno - państwowych 
(wiedza i praktyka).

O ddział Z. S.
o b c h o d z i ł  s w e  „

W sobotę o godz. 8 wieczorem 
zagaił prezes ob. Preuschoff w świe­
tlicy uroczystość, witając przybyłych 
gości oraz licznych członków, poczem 
silnymi słowami odczytał rezolucję 
protestacyjną przeciw prowokacji 
hitlerowców nast. treści:

„W  przeczuciu, że prowokacyjne 
w ystępow anie rządu niemieckiego i zna­
na  zaborczość niem iecka wobec Polski 
rozpętać może now y rozlew  krwi i zmusi 
nas do czynnego w ystąpienia, ślubujem y 
w  ręce R ządu, Polskiego, że na  każde 
Jego zaw ezw anie Oddział S trzelecki 
w  W ągrowcu spełn i swój najśw iętszy 
obowiązek, nałożony m u przez Ojczyznę."

Rezolucję tę członkowie przyjęli 
i zaakceptowali silnym postanowie­
niem, iż „nie oddamy ani piędzi zie­
mi polskiej, a bronić jej będziemy 
przed grabieżcą łapą Hitlera do o- 
statniej kropli krwi".

Następnie odczytał ob. prezes 
pismo od p. starosty dr. Rościszew- 
skiego, iż nie może na uroczystość 
przybyć z powodu choroby, życząc 
Oddziałowi pomyślnego rozwoju.

W im. dyr. Bajerlaina i insp. 
szkolnego Krzanowskiego oraz od 
Koła Przyjaciół Z. S. złożył życze­
nia radca Szyszka, skarbnik Koła 
Przyjaciół Z. S. W dalszym ciągu 
odegrało Koło Mandolinistów marsz 
„Pod sztandarem pokoju". Dokładnie 
opracowaną historję Oddziału i roz­
wój tegoż odczytał ob. Kiczka.

Ob. Wyrembek wykonał na man­
dolinie sposobem tyrolskim solo 
„Perły styryjskie".

W ciągu uroczystości wpłynęło

6. Wytwarzanie radości życia przez 
rozwijanie zmysłu społecznego drogą 
praktyk społecznych.

7. Wpojenie strzelcom minimum 
wiedzy obywatelskiej.

8. Usprawnienie zawodowe Strzel­
ca.

9. Wyrobienie umiejętności pie­
lęgnowania zdrowia:

a) profilaktyka (zapobieg),
b) leczenie drobnych obrażeń.

10. Danie możności zaspokojenia 
rozrywki i potrzeby wrażeń.

11. Stworzenie warunków sprzy­
jających rozwojowi wrodzonych u- 
zdolnień, mających wyrazić się w 
sprawnościach amatorskich: grach, 
rzeźbie, malowaniu, fotografowaniu 
i t. p.

12. Stwarzanie warunków samo-

w  W ą g ro w cu
Św ięto O d d z ia łu "
jeszcze pismo od powiatowego pre­
zesa Zw. Strzel, ob. prof. Woj­
narowskiego z życzeniami. Piękny 
wiersz pt. „Wolności święto" dekla­
mowała z werwą ob. Szwabińska.

Koło -mandolinistów odegrało 
„Marsz Mandolinistów" — Łukasie- 
wicza i na zakończenie Święta „Pier­
wszą Brygadę".

Na tem zakończyła się pierwsza 
część Święta Oddziału.

Po krótkiej przerwie odbyło się 
miesięczne zebranie Oddziału, które 
zagaił prezes ob. Preuschoff, podając 
do wiadomości porządek obrad. Po 
odczytaniu i przyjęciu protokółu z 
ostatniego zebrania, nastąpiło odczy­
tanie pism i rozkazów z Okręgu Z. 
S. w Toruniu i z Pow. Komendy 
Z. S. w Wągrowcu. Kontroler sa­
nitarny ob. Adamczyk wygłosił bar­
dzo interesujący referat o higjenie, 
oraz o dyfterji, jej powstaniu i sku- 
tecznem leczeniu tej groźnej choroby. 
Komendant Oddziału ob. Suchocki 
omówił częściowo program obchodu 
Imienin Marszałka Józefa Piłsudskiego, 
oraz prosił, aby członkowie jaknaj- 
liczniej stawili się na capstrzyk w 
sobotę wieczorem, oraz uroczystości 
w niedzielę.

Dokładny program obchodu bę­
dzie jeszcze podany.

W wolnych głosach odczytał ob. 
prezes wyjątek z nowego statutu 
o zadaniu i celu Zw. Strzeleckiego. 
Hasłem „Cześć" zakończył prezes 
zebranie, poczem odśpiewano wspól­
nie „Pierwszą Brygadę".

C zas za sto sow ać  inną politykę
w o b e c  N ie m c ó w  w  P o ls c e

Z Janowca donoszą:
Podczas ostatniej zabawy Straży 

Pożarnej kierownik Spółdzielni 
„Kaufhaus" p. Roman miał odwagę 
w obecności obywateli polskich po­
wiedzieć w języku niemieckim: 
„teraz się bawią polskie świnie". 
Sprawa ta, którą zajęła się policja, 
oddana będzie do Prokuratorji.

Wystąpienie Niemca zapamiętali 
sobie obywatele Janowca, bowiem 
w hotelu „Kaufhaus" nieznani i nie- 
wykryci dotychczas sprawcy wybili 
kilka szyb podczas wieczorku ta­
necznego, urządzonego przez perso­
nel Spółdzielni „Kaufhaus". Krążą 
również pogłoski, że wybicia szyb 
dokonano z powodu śpiewania pie­
śni „Deutschland tiber alles" i wzno­
szenia okrzyków na cześć Hitlera.

W sali Nowej Strzelnicy odbyły się za­
pasy miądzy K. S. „Ńielbą" a K. S. 
„Wełną11 ze Skoków. W kinie Metro- 
polis wyświetlono wspaniały film polskiej 
produkcji pt. Rok 1914. Wierni podą­
żyli do kościoła na Gorzkie Żale. Wie­
czorem wypogodziło się i księżyc wy­
szedł z poza chmur, przyświecając spa­
cerowiczom.

Z życia bartników. W ub. nie­
dzielę odbyło się zwyczajne zebranie 
To w. Pszczelarzy w lokalu p. Sule- 
rzyskiego. Po załatwieniu zwykłych 
formalności, p. Stachowiak wygłosił

Z powyższego wynika, że Niem­
com w Polsce za dobrze się powo­
dzi. Naszych braci Prusacy gnębią, 
napadają na ulicach, zawieszą pisma, 
nie pozwalają otwierać szkół polskich, 
a w Polsce? Rozzuchwalili się Niem­
cy do tego stopnia, że śpiewają pu­
blicznie niemieckie piosenki i wyra­
żają się obelżywie pod adresem Po­
laków.

Czas z tem skończyć!
Za każdą zamkniętą szkołę pol­

ską, zamknąć dwie niemieckie, za 
każdą zawieszoną gazetę, zawiesić 
dwie itd., a wtenczas napewno będą 
naszych braci inaczej traktować 
i liczyć się z nimi.

Na twarde głowy Niemców po­
trzeba twardej pięści i już czas, aby 
ją u nas zastosowano!

referat p. t. „Rośliny miododajne". 
Nad referatem wywiązała się oży­
wiona dyskusja. W wolnych głosach 
prezes p. Dróbka zdał sprawozdanie 
z zakupu i rozdziału cukru skażonego 
między członków. Na szkolnictwo 
zagranicą uchwalono 5 zł. P. Sta­
chowiak zalecał kupować pszczoły 
mingrelskie, gdyż mają dłuższe języ­
czki i mogą zbierać miód z czerwonej 
koniczyny.

Oficerowie rezerwy okręgu po­
morskiego obradują. W Chojnicach 
odbył się zjad delegatów okręgu po-

uctwa i zapoznanie strzelców z me­
todą samokształcenia.

13. Całokształtem działań organi­
zacja stwarza dla Strzelca atmosferę, 
w której wzrastać będą jego aspiracje 
życiowe.

Komentarze.
Przez co wyrobimy w strzelcu o- 

panowanie siebie i energji życiowej ? 
Każdy z nas przyzna, że sport i wy­
szkolenie wojskowe oddają nam tu 
wielkie usługi. Ubieganie się o P.
O. S., oznakę strzelecką, rzuty, biegi, 
różne gry, zawody, wioślarstwo itp. 
wpływają dodatnio na opanowanie 
się Strzelca i jego energji życiowej. 
Rozchodzi nam się jednak o coś wię­
cej, a mianowicie, o powszednie, co­
dzienne opanowanie się, by strzelec 
był zawsze opanowany, zrównowa­
żony i nie zezwalał na rozrzutny u- 
pust swej energji. Najwłaściwszym 
środkiem do wyrobienia Strzelca w 
opanowywaniu siebie i swej energji 
życiowej będzie naturalnie dobry 
przykład starszyzny strzel., jak ko­
mendantów, prezesów, ref. wych. o- 
byw. i t. d. Powierzanie strzelcom 
różnych odpowiedzialnych funkcyj 
jest także środkiem kształcącym. 
Stosowne gawędy na dany temat, 
różne wybitne postaci przyszłej i o- 
becnej doby, postaci z poematów 
powieści historycznych, jak z Krzy­
żaków, Ogniem i mieczem, z Pana 
Wołodyjowskiego, z Piłsudczyków, 
z Kadrówki i t. d. mogą służyć jako 
piękne wzory. Samo środowisko 
strzel, dostarcza nam także dużo 
faktów i zdarzeń, które wykorzystać 
możemy czy to dla wykazania jak 
zgubnem jest nie opanowywanie 
się i swej energji życiowej, czy 
też pragniemy wykazać jakie ko­
rzyści osiągają ludzie przez opa­
nowywanie siebie i właściwe zu­
żywanie swej energji życiowej. Dobre 
wyniki daje też t. zw. metoda „rów­
nania wzwyż", t. zn. „niech niżsi do­
równują wyższym. Jako organizacja 
ideowo - wychowawcza musimy ura­
biać niższych. Niech gromada strzel, 
bierze udział w imprezach, zabawach 
i t. p. ale wspólnie z referentami, 
komendantami i prezesami. Niech 
starszyzna strzelecka nigdy nie opu­
szcza gromady strzel., ale niech 
wprowadza ją do coraz wyższych 
komórek życia publicznego, by gro­
mada drogą naśladownictwa i bez­
pośredniego stykania się z wzorami 
żywemi uczyła się żyć. Nie daj Boże 
by starszyzna dala odczuć swej gro­
madzie, że nie jest z nią związana 
szczerern oddaniem się i poświęce­
niem. Starszeństwo niech zważa, 
że gromada strzel, to czuły instru­
ment psychiczny, który świadomie 
lub podświadomie wyczuwa ustosun-e 
kowanie się starszyzny strzel, do 
swej gromady. Zdarzają się takie 
wypadki np. w miasteczku gromada 
strzel, urządza zabawę taneczną. Tego 
samego wieczoru, w tem samem 
mieście, inne towarzystwo na przy­
kład Polki lub Sokół, urządza 
także zabawę. Opiekun i prezes 
gromady strzel., by nie zrazić do 
siebie wrogich gromadzie strzel, o- 
bywateli, udają się na zabawę dru­
giej organizacji, opuszczając swą 
gromadę. Wyobraźmy sobie co 
dzieje się w duszach tej gromady 
strzel. ? Po północy wyżej wymie­
nione starszeństwo dla oka przyjdzie 
zajrzeć, a potem znowu czmycha. 
Czyż można znaleźć perfidniejszą 
formę ubliżenia i zdrady gromady 
strzeleckiej ?

Dalszy ciąg komentarzy nastąpi.
P., powiatowy referent P. R.

morskiego Związku Oficerów Rezerwy. 
Koło wągrowieckie reprezentował pre­
zes mjr. rez. dr. Likowski, lekarz po­
wiatowy.

Ruch towarzystw 
Zebranie Stów. Ch. N. Nauczycieli 

szkół powsz. odbędzie się w sobotę, 
dnia 18 bm. o godz. 17-tej w szkole 
przy dworcu. Referat p. t. „Ciche 
zajęcie w szkole", wygłosi kol. Kiczka. 

Uprasza się o liczne przybycie.
Zarząd.
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WTOREK, DNIA 14 MARCA 1933 R.

Ochotnicza Straż Pożarna. Rocz­
ne walne zebranie odbędzie się dnia 
16 marca 1933 r. wieczorem o godz.
7,30 w lokalu Starej Strzelnicy.

O liczny udział prosi Zarząd.

Walne zebranie Kola Zw. Ofice­
rów Rez. odbędzie się w środę, dnia 
15 bm. o godz. 4,30 popoł. na małej 
salce Starostwa.

Z powodu ważnych spraw o naj­
liczniejszy udział pp. Oficerów prosi

Zarząd.

Z urzędu stanu cywilnego
Urodzenia: rybak Kazimierz Jan­

kowski w m. syn, bednarz Leon Fili­
powski w m. syn, robotnik Kazimierz 
Nowakowski w m. syn, młynarz Anto­
ni Kiełbasiewicz w m. córka, emeryt 
kolejowy Stanisław Zieliński w m. cór­
ka, obuwnik Bernard Głów w m. syn, 
robotnik Jan Węglewicz z Nowego cór­
ka, kupiec Andrzej Piechowiak w m. 
syn, robotnik kolejowy Antoni Mantkey 
w m. córka, robotnik Adam Szafran z 
Rudnicza syn, inwalida wojenny Anto­
ni Jezierski w m. syn, starszy ustawiacz 
kolejowy Antoni Radunc w m. syn, ro­
botnik Jan Wieczorek w m. córka, le­
karz Fryderyk Stefan Engelhardt, z Da­
masławka córka, robotnik Wiktor Lipa 
z Rakujad syn.

Śluby: urzędnik bankowy Lutomił 
Władysław Werbliński z panną He­
leną Zjawińaką w m., robotnik Fran­
ciszek Kostecki z Kłaudji z panną 
Stanisławą Chlebowską w m., rolnik 
Józef Samolak z Budziszewka z panną 
Heleną Kowalską w m., sędzia Sądu 
Grodzkiego Antoni Jankowski z Wy­
rzyska z pannąMelanjąGotowiczówną
w m.

Zgony: wdowa Józefa Pawlaczy- 
kowa z Rudnicza 70 lat, Konstancja 
Nowaczykowa w m. 93 lata, Prakseda 
Scfamidtówna w m. 92 lata, Antonina 
Gerlikowska w ra. 54 lata, Czesław 
Bąk z Damasławka 8 lat, Sylwester 
Rudziński w m. 2 miesiące, mistrz 
kołodziejski Gustaw Kadow w m. 
73 lata.

Cicha praca Strzelca nad ugrun­
towaniem wielkości Ojczyzny. W 
ub. sobotę, w czasie kiedy Hitler 
wygłaszał przez radjo rewizjonisty­
czne przemówienie, zakończone pro­
wokacyjną pieśnią „Deutschland ii- 
ber alles" — w skromnej świetlicy 
przy ul. Kolejowej brać strzelecka 
zwalczana zajadle od szeregu lat 
przez garść krzykaczów endeckich, 
obradowała nad rozwojem armji re­
zerwowej, która jako pierwsza prze­
ciwstawi się w razie napadu czeredy 
prusackiej na nasze prastare ziemice. 
Cóż to za wielka różnica w pracy 
w Strzelcu a organizacjach endeckich? 
Kiedy tam debatuje się nad sposobem 
zwalczania nieprzychylnych im orga- 
nizacyj i osób, Strzelcy poświęcają 
wolny czas na ćwiczenia i przyspo­
sobienie wojskowe. Polska, mając 
takich obrońców, nigdy nie zginie a 
Hitler spotka na naszych granicach 
mur piersi, o który rozbije się buta 
niemiecka.

O byw atelk i i
Zbliża się uroczysty Dzień Imię- j 

nin Naczelnego Wodza i Budowni­
czego Państwa, Marszalka Józefa Pił­
sudskiego. W dniu tym cała Polska 
złoży Swemu Wielkiemu Synowi 
hołd i serdeczne życzenia, jako Naj­
lepszemu Wyrazicielowi najszlachet­
niejszych znamion Narodu, czcząc 
bowiem Potężną Postać Marszałka, 
uczci tern samem narodowego Ducha, 
Jego moc, rycerskość i bohaterskie 
porywy, Jego niezłomny bart w he­
roicznych bojach najpierw o wolność, 
a potem w codziennej, szarej walce
0 mocarstwowy byt Państwa.

Niechże więc nie będzie nikogo 
wśród nas, ktoby we wspomnianym 
Dniu nie poniósł w darze Wielkiemu 
Solenizantowi skromnej choćby wią­
zanki serdecznych uczuć i życzeń! 
Niech Dzień ten stanie się manife­
stacją zjednoczenia wszystkich serc
1 ramion polskich około Swego Wo­
dza — w obliczu niebezpieczeństwa 
coraz bezwzględniejszego naporu na 
nasze ziemie ! Weźmy wszyscy udział 
w uroczystościach obchodu Imienin, 
którego program podpisany Ogólny 
Komitet Obywatelski ustalił następu­
jąco :

Program:
I. W dniu 18. III. b r.:
Capstrzyk, w którym wezmą u-

dział wszystkie miejscowe org. pw. 
i wf., społeczne, hufce szkolne.

Zbiórka do capstrzyku o godz.
17-tej przed Powiatową Komendą 
PW. Capstrzyk odbędzie się na 
stadjonie wf. i pw. poczem nastąpi 
przemarsz oddziałów nast. ulicami: 
Kościuszki, Pocztowa, Rynek, Sze­
roka, Klasztorna, Farna, Gnieźnień­
ska, Szeroka, Rynek, Bydgoska, 
Kolejowa, Kościuszki. Rozwiązanie 
pochodu nastąpi przed Powiatową 
Komendą PW. Defiladę Oddziałów 
przyjmie Pan Starosta podczas prze­
marszu ul. Kościuszki.

Na dowódcę całości wyznaczono 
ppor. rez. Szafirskiego, który odbie­
rze na stadjonie wf. i pw. raport od 
poszczególnych Oddziałów.

II. W dniu 19. III. br.:
Godz. 8,30 zbiórka wszystkich 

Oddziałów na dziedzińcu szkoły pow. 
(bez broni).

Godz. 9 wymarsz na nabożeństwo.
Godz. 9,30 nabożeństwo w koś­

ciele farnym.
Godz. 10,30 uroczysta akademja 

w auli gimnazjum męskiego. Pół 
godziny po akademji przyjmowanie 
życzeń dla Solenizanta przez Pana 
Starostę w dużej sali Starostwa.

Godz. 14 otwarcie sezonu strze­
leckiego z okazji 25-lecia istnienia 
Zw. Strzeleckiego na strzelnicy sta- 
djonu WF. *

Rodzaj strzelania: 10 strzałów do 
„Tarczy Obrony Narodowej". W 
strzelaniu winni brać udział wszyscy 
Obywatele.

Ogólny Komitet Obywatelski:
Naczelnik Urz. Akcyz i Monop. 

Państw. Kaz. Adamski, Mgr. Andrze­
jewski Władysław, Dyr. Kasy Oszcz., 
Dyr. Bajerleinowa, Dr. Bajerlein,

O b yw ate le!
dyr. Sem. Naucz., Prezes Koła Przyj. 
Z. S. i prez. Z. O. K. Z., BartschMaks. 
prez. Tow. W. K. Roln. Ochodza, 
Bernsdorf-Melanowicz, Adwokat i No- 
tarjusz, Biedrzyński Wacław, prezes 
Uczest. Powst. Nar., Inż. Bonasewicz, 
Nacz. Kol. Oddz. Dróg. i prezes Kol. 
Przysp. Wojsk., prof. Brzeziński 
Rudolf, Dr. Czapski Bogdan Smo- 
gulec, Dankowski A. referendarz, 
zast. starosty, Dubas, Dyr. Gimn. 
Męsk., wiceprezes Zarządu Pow. Z. S., 
Ekwiński, prezes Koła Podof. Rez., 
Fołtyn, Nacz. Urzędu Skarb., prezes 
Stów. Urzędn. Skarb, i prezes Ligi 
Morsk. i Kolonj., Galiński, Dyr. 
Kasy Chorych, prezes pow. Komit. 
Przyj. Strzelca, Goetzendorff-Gra­
bowski, prezes Zw. Ziemian Lech- 
lin, Gramse Zygmunt, prezes Koła 
Rodź. przy Państw. Gimn., Gośli- 
nowska Irena, Ref. Oddz. Zeńsk. Z. S., 
Radca Grabowski Zbietka, prof. Jaś- 
lar A., ref. ośw. Koła BBWR., Ja­
strzębski, Nacz. Sądu Grodzk., pre­
zes Koła Przyj. Harcerstwa, Julska 
Marja, przewód. Stów. Rodź. Polic., 
Julski, Kom. Pow. Pol. Państwowej, 
Kaczmarek Fr., Prezes Plac.Zw.Powst. 
i Woj. O. K. VIII, Por. Kajetano- 
wicz, Kom. PW. i WF.,Dr.Rawicz-Ko- 
lasiński, prezes pow. Zw. Powst. 
i Woj. O. K. VIII, . Konczakówna 
Julja, Kom. Druż. Żen. Hufca PW., 
Koperska, Kozubowski, Dyr. Gimn. 
Zeńsk., Krzanowski, Pow. Inspektor 
Szkolny, Kopankiewicz Józef, prezes 
Zw. Ubezp. Społecznych, Kubanek, 
red. Głosu Wągr., Kismanowski, 
wójt, burmistrz Kąchczyński, Dr. Li- 
kowski, Przewodn. Czerw. Krzyża 
i prezes Of. Rez., Magdziarz, prezes 
Bractwa Strzeleckiego, Michalak, 
Nacz. Stacji Kolej., prezes Stów. 
Kol., Melanja Moszczeńska, Przysie- 
ka, Dr. Myszkowski, adwokat i no- 
tarjusz, Dr. Modrzejewski, prezes 
pow. BBWR., Ks. prób. Morawski 
Popowo Kość., Niespodziany, prezes 
Zw. Inw. Woj., prof. Nożyński, pre­
zes Koła Muz. „Chopin", Prof. Ol­
szewski, Korridt. Hufca Harc., Na­
czelnik Urz. Katastr. Jan Pilarczyk, 
Preuschoff, Prez. Oddz. Zw. Strzel., 
Prof. Ptak, kierownik Sekr. Powiat. 
BB WR.ji pow. ref Wych. Oby w. Z. S., 
Dr. Rościszewski, starosta pow., pre­
zes pow. LOPP. i przew. Kom. Pow. 
PW. i WF., Rutkowski, prez. Stów. 
Czwartaków, Prof. Stasiak L., skarb. 
Rady Pow. BBWR., Stachowiak Jan, 
kier. Szkoły Dokszt., Szyszka Fr., 
radca miejski, Szydłowski, prezes 
K. S. „Nielba", Walasiak Jan, prez. 
Stów. Dróżników, Wassermann, 
Nacz. Urz. Poczt, i prez. P. P. Wojsk., 
Wiśniewski Fr. prezes Koła BBWR. 
i prezes Tow. Robotników, Wojna­
rowska, przewodn. IC. P. O. K., 
Prof. Wojnarowski, prezes powiat. 
Zw. Strzel., Mecen. Zakrzewska, 
Zakrzewski Fr. adwokat i notariusz, 
Zamorski, kier. Szkoły Powszechnej, 
Zanto, prezes Tow. Niższych. Urz. 
P. T. T., Prof. Zieliński Br., wicepr. 
i dyr. Koła Muz. „Chopin", Zjawiń- 
ski Stan. cechmistrz, Zaleciński Ed­
ward,pow.instr. oświaty pozaszkolnej.

Skoki
Jarmark ogólny w tut. mieście 

odbędzie się w czwartek, dn. 16 bm.

Gołańcz
Gołańcz gromadzi brać pszczelar­

ską, dowodem tego miesięczne ze­
branie, odbyte dnia 5 b. m. Towa­
rzystwo to istnieje dopiero od roku 
a umiało już zapisać w swe szeregi 
45 członków, którzy opłacili swe 
składki roczne. Przez to powiększyli 
nakład czasopisma „Bartnik Wielko­
polski" o 47 nowych czytelników. 
Referat na temat prac wiosennych 
wygłosił ref. ośw., p. Pastwa z Mo- 
rakówka. Po referacie wywiązała 
się żywa dyskusja. Dalej debato­
wano nad zakupem cukru dla pszczół. 
Następne zebranie odbędzie się w 
pierwszą niedzielę po pierwszy*.

Bliżyce
Z zebrania BBWR. W dniu 28 

lutego 1933 r. odbyło się plenarne ze­
branie Koła BBWR. Przemawiał pre­
zes obwodowy, wyrażając swą gotowość 
do współpracy z tutejszem Kołem, przy- 
czem zaznaczył również, że nie wystar­
czy figurować na liście członkowskiej, 
ale będąc członkiem, należy pracować 
nad wytkniętym celem i hasłami.

Następnie referent p. Żmigrodzki 
wygłosił referat na temat obecnych 
stosunków politycznych w Europie, o- 
mawiając szczególnie stosunki w Niem­
czech, wykazując niebezpieczeństwo gro­
żące nam z tej strony.

Uchwalono odpowiednią rezolucję, 
dającą odpowiedź na zakusy Hitlera.

Następnie wywiązała się żywa dys­
kusja nad stosunkami gospodarczemi 
naszego Państwa.

Po wyczerpaniu porządkn zebranie 
zamknięto wzniesieniem okrzyku na 
cześć p. Prezydenta i Marszałka Józefa 
Piłsudskiego.

Poznań, dnia 11. 3. 1933 r.Poznań, dnia 11. 3. 1933 r.
Cena za 100 kg od zł—zł
Z y t o ...............................17,75—18,00
P szen ica.................... 32,00—33,00
Jęczmień browarowy 15,50—17,00 
Jęczmień 68—69 kg. nowy 14,25—15,00 
64—66 kg. nowy . . 13,75—14,25 
Owies . . . . . .  16,00—17,00
Mąka żytnia 65 proc. 

wł. worka . . . .  28,50—29,50
Mąka pszenna 65 proc.

wł. worka . . . .  50,50—52,50
Otręby żytnie . . . 9,75—10,00
Otręby pszenne . . 10,00—11,00
Otręby pszenne (grube) 11,00—12,00
Rzepak........................  43,00—44,00
R z e p i k ...................  42,00—47,00
Gorczyca . . . . .  37,00—43,00 
Wyka latowa . . . 12,50—13,50
Peluszka . . . . .  12,00—13,00
Groch Viktoria . . . 21,00—24,00 
Groch Folgera . . . 35,00—40,00 
Lubin niebieski . . . 6,50—7,50
Lubin żółty . . . .  9,00—10,00
S e ra d e la ..........................12,50—13,50
Koniczyna biała . . 79,00—190,00 
Koniczyna czerwena 90,00—110,00
Koniczyna szwedzka 80,09—119,00

Sprzedaże przymusowe
W czwartek, dnia 16 marca br. o godz. 10-tej sprze­

dawać będę w Wągrowcu przy ul. Farnej 3
dokard, 4 sieci, 2 czółna, 8 powrozów, 3 linki, 2 bale 
Przyborów do sieci, 1 włok, 36 więciOrków, 1 wóz, 
6 pęczków glejt, 4 skrzydlaki, 10 koręciorków, 
7 pęczków do sieci.

O godz. 16-tej w Wągrowcu
leżankę z nakr., 1 umywalkę, kanapę, stół, 2 nocne 
stoliki, szafę.

Zbiórka przy zbiegu ul. Gnieźnieńskiej z Szeroką, 
najwięcej dającemu za gotówkę

79 Narzyński, kom. sądowy z poi. w Wągrowcu.

Sprzedaż przym usowa
W czwartek, dnia 16 marca 1933 r. o godz. 9,30 rano 

będę sprzedawał w Wągrowcu w drodze egzekucji najwię 
cej dającemu i za gotówkę

1 ubranie frakowe, 1 ubranie smokingowe bez spodni, 
1 damski zegarek kopertowy, 1 damski pierścionek 
z perłą, 1 złoty sygnet, 1 srebrny etui do papierosów. 

Zbiórka w moim biurze przy ul. Kolejowej 48.
78 Preuschoff, kom. Sądu Grodzkiego w Wągrowcu.

D O M  80
3 pokoje i kuchnia w Wą­
growcu w pobliżu dworca 
kolejowego, w podwórzu 
warsztat ślusarski wraz z 
komplet, urządzeniem sprze­
da. Zgłosz. do adm. Głosu.

Przepisowe formularze

Zarządzenie
Egzekucyjne

w żółtym kolorze ma na 
składzie i sprzedaje w każdej 

ilości
Drukarnia W. Kubanka 

w Wągrowcu

ZAMÓWIENIA

,.a s te m p le
przyjmuje Drukarnia

W. Kubanka w Wągrowen.

Nakazy zapłaty
w postępowaniu upominawczem 

1 postępowaniu nakazowem
według nowego rozporządzenia do nabycia

w D rukarn i W . K ubanka
w Wągrowcu, ul. Kościuszki 5.

SAMOCHÓD OSOBOW Y
(limuzynę)

wypożycza po cenach konkurencyjnych

B. Borowski, Wągrowiec
Pocztowa 2 — tel. 82. 64*

Wydawca Wojciech Kubanek. — Redaktor odpowiedzialny Wojciech Kubanek w Wągrowcu. — Czcionkami drukarni W. Kubaeka w Wągrowcu.


